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Zmiany w Alei Lipowej

Nauka przez szachy

Express Powiatu Wejherowskiego | Tygodnik nr 36 (962) | 17 września 2026 roku Kobietę wciągnęła maszyna

 Do dramatycznego zdarzenia 
doszło w Choczewku, podczas prac przy 
sortowaniu ziemniaków.

 Jak w przyszłości ma wyglądać 
Aleja Lipowa? Mieszkańcy będą mogli 
zobaczyć dwie koncepcje przebudowy 
ulicy i zgłosić swoje uwagi.

 Coraz więcej dzieci 
i młodzieży odkrywa, że szachownica 
może być nie tylko miejscem 
sportowej rywalizacji, ale także 
szkołą cierpliwości, koncentracji 
i odpowiedzialności.
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Nowa nawierzchnia poprawi komfort i bezpieczeństwo korzystania 
z obiektu, który na co dzień służy uczniom, sportowcom oraz mieszkań-
com. Inwestycja pozwoli stworzyć jeszcze lepsze warunki do uprawiania 
sportu, organizacji treningów i aktywnego spędzania czasu. W poprzed-
nim roku na tym samym kompleksie sportowym została wykonana 
modernizacja boisk wielofunkcyjnych, ogrodzeń oraz oświetlenia- także 
przy udziale środków zewnętrznych.

Uroczystość wręczenia dofinansowań odbyła się w Trąbkach Wielkich 
z udziałem Ministra Sportu i Turystyki- Jakuba Rutnickiego. To kolejne 
zewnętrzne środki, które Gmina Wejherowo skutecznie pozyskuje na 
rozwój lokalnej infrastruktury.

– Inwestycje w  sportową infrastrukturę to inwestycje w  zdrowie 
i aktywność naszych mieszkańców, szczególnie dzieci i młodzieży. 
Cieszymy się, że dzięki pozyskanym środkom będziemy mogli odnowić 
nawierzchnię Orlika w Gościcinie i zapewnić jeszcze lepsze warunki do 
uprawiania sportu – podkreśla wójt Gminy Wejherowo Przemysław 
Kiedrowski.

– Podziękowania kierujemy również do posła Rafała Siemaszko 
za wsparcie i  zaangażowanie w pozyskanie środków na realizację 
tego zadania. Kolejna inwestycja przed nami – tym razem z myślą 
o sportowej aktywności mieszkańców Gościcina – podkreślają przed-
stawiciele gminy.

Powiat Wejherowski reprezentowały Panie z Koła 
Gospodyń Wiejskich Łężyckie Białki. Przez dwa 
dni na swoim stoisku przybliżały odwiedzającym 
lokalne tradycje, dorobek oraz kulinarne dziedzic-
two. Przygotowane przez nie regionalne potrawy 
i wyroby były okazją do zaprezentowania bogac-
twa kulinarnego naszego powiatu.
Ważnym elementem tegorocznego święta był 
również konkurs na najpiękniejszy wieniec dożyn-
kowy. I miejsce w Wojewódzkim Konkursie na Wie-
niec Dożynkowy zdobył wieniec Sołectwa Linia, 
przygotowany przez Danutę Potrykus. Tym sa-
mym reprezentacja naszego powiatu sięgnęła po 

najwyższe wyróżnienie w jednej z najważniejszych 
dożynkowych rywalizacji w regionie.
Pomorskie Święto Plonów było także okazją do 
spotkań mieszkańców, przedstawicieli samorzą-
dów, rolników i  organizacji lokalnych. Obok czę-
ści konkursowej i  prezentacji stoisk nie zabrakło 
tradycyjnych obrzędów dożynkowych, występów 
artystycznych oraz promocji dziedzictwa kulturo-
wego Pomorza.
Udział Powiatu Wejherowskiego w  wydarzeniu 
pokazał różnorodność i zaangażowanie lokalnych 
społeczności, które pielęgnują tradycje i  dbają 
o ich przekazywanie kolejnym pokoleniom.

POWIAT WEJHEROWSKI
NA POMORSKIM ŚWIĘCIE PLONÓW W SZTUMIE
POWIAT | W miniony weekend w Sztumie odbyło się Pomorskie Święto Plonów. 
W wydarzeniu uczestniczyły delegacje i przedstawiciele samorządów z całego 

województwa, prezentując lokalne tradycje, kulturę oraz dorobek swoich regionów.

fot. Starostwo Powiatowe w Wejherowie

Problem dotyczy pojazdów pozostawionych na drogach publicz-
nych, w strefach ruchu i strefach zamieszkania. Miasto zamierza 
również usunąć wraki znajdujące się na miejskich działkach.
Jak informuje Urząd Miasta Wejherowa, część samochodów jest 
w bardzo złym stanie i nie jest odpowiednio zabezpieczona przed 
dostępem osób trzecich. Niektóre nie mają nawet tablic rejestra-
cyjnych. Zdarza się również, że porzucone auta są wykorzystywa-
ne jako źródło części zamiennych – osoby postronne przychodzą 
i wymontowują z nich potrzebne elementy.
Właściciele niektórych pojazdów nie mają stałego miejsca za-
mieszkania. W jednym przypadku samochód jest związany z oso-
bą, która od kilkunastu lat pozostaje w kryzysie bezdomności.
Porzucone auta to nie tylko problem estetyczny. Zajmują miejsca 
parkingowe, szpecą otoczenie, a przede wszystkim mogą stano-
wić zagrożenie dla bezpieczeństwa i  środowiska. Uszkodzone 
pojazdy mogą być źródłem wycieków płynów eksploatacyjnych, 
które przedostają się do gleby.
Straż Miejska zapowiada, że pięć wskazanych wraków zostanie 
usuniętych w pierwszej kolejności, a kolejne pojazdy czekają na 
przeprowadzenie odpowiednich procedur.

KOLEJNE WRAKI ZNIKAJĄ
Z ULIC MIASTA
WEJHEROWO | Straż Miejska przygotowuje 
kolejną akcję usuwania porzuconych 
samochodów. W pierwszej kolejności pięć 
długotrwale nieużytkowanych pojazdów zostanie 
odholowanych na dozorowany parking.

fot. SM Wejherowo
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Nowa nawierzchnia na Orliku w Gościcinie
GMINA WEJHEROWO | Kolejne dobre wiadomości dla Gminy Wejherowo. Gmina pozyskała dofinansowanie 
z Ministerstwa Sportu i Turystyki na wymianę nawierzchni boiska „Orlik” przy Szkole Podstawowej w Gościcinie.

Około godz. 20:12 na miejsce skierowano straża-
ków OSP Choczewo oraz JRG 1 Wejherowo, a także 
zespół ratownictwa medycznego i policję. Po przyjeź-
dzie służb okazało się, że kobieta została wciągnięta do 
połowy ciała w rolki przemysłowej maszyny służącej 
do sortowania ziemniaków. Jej uwolnienie wymagało 
przeprowadzenia skomplikowanej akcji.

Strażacy najpierw zabezpieczyli miejsce zdarzenia 
i udzielili poszkodowanej kwalifikowanej pierwszej 
pomocy. Następnie przystąpili do wykonania dostępu 
do kobiety. Do uwolnienia jej z maszyny wykorzystali 
m.in. narzędzia hydrauliczne, przecinarkę do stali i be-
tonu oraz szlifierkę kątową.

Po wydostaniu kobiety z urządzenia została ona prze-
kazana zespołowi ratownictwa medycznego. Ratowni-
cy zaopatrzyli jej obrażenia, a następnie poszkodowana 

została przetransportowana do szpitala.
W działaniach uczestniczyły zastępy OSP Choczewo 

i JRG 1 Wejherowo, zespół ratownictwa medycznego 
z Gniewina oraz policjanci.

Kobietę wciągnęła maszyna sortująca ziemniaki
GMINA CHOCZEWO | Do dramatycznego zdarzenia doszło we wtorek wieczorem w Choczewku, podczas prac przy 

sortowaniu ziemniaków. Na miejsce zostali wezwani strażacy, którzy wydobyli kobietę z maszyny przemysłowej.
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Młodzi mieszkańcy Redy będą mieli 
okazję rozmawiać bezpośrednio z przed-
stawicielami władz miasta i dorosłymi 
radnymi o tym, jak powinno wyglądać 
ich miasto w przyszłości. Podczas pierw-
szych obrad poruszone zostaną tematy 
związane m.in. z przestrzenią miejską, 
czasem wolnym, sportem, kulturą i po-
trzebami młodzieży. Przy jednym stole 
spotkają się młodzieżowi radni, przed-
stawiciele miasta, radni Rady Miejskiej 
oraz osoby zaangażowane w rozwój Redy. 
Organizatorzy chcą, aby rozmowa nie 
ograniczała się jedynie do przedstawienia 
oczekiwań młodych mieszkańców, ale 
prowadziła także do konkretnych pomy-
słów i rozwiązań.

– Jeśli mówimy, że młodzi są częścią 
naszego miasta, to powinni mieć zarówno 
prawo do wyrażania opinii, jak i realną 
możliwość wpływania na to, jak Reda 
będzie wyglądała za 10 lat – mówi Jakub 
Pilarski, zastępca burmistrza Redy.

Obrady są jednym z elementów więk-
szego projektu, który rozpoczął się 
1 września i potrwa przez najbliższe 
10 miesięcy. Weźmie w nim udział około 
100 młodych liderek i  liderów z redz-
kich szkół. W planach są m.in. warsz-
taty, działania społeczne, szkolne mini-
-projekty, kampania społeczna, mural, 
działania w mediach społecznościowych 
oraz młodzieżowe budżety obywatelskie 
w szkołach. Młodzi uczestnicy będą roz-
mawiać nie tylko o miejskiej przestrzeni 

czy sposobach spędzania wolnego czasu. 
Wśród tematów znajdą się także zdrowie 
psychiczne, relacje i bezpieczeństwo mło-
dzieży, a także nowe technologie i sztucz-
na inteligencja. Jednym z ważniejszych 
elementów projektu mają być kolejne 
Obrady Okrągłego Stołu, podczas któ-
rych młodzież będzie mogła spotykać się 
z dorosłymi radnymi i przedstawicielami 
miasta. Finałem ma być stworzenie „Sta-
nowiska młodzieży Reda 2036” - doku-
mentu przedstawiającego wizję miasta 
z perspektywy młodych mieszkańców.

– Chcemy, żeby te rozmowy nie kończyły 
się na sali warsztatowej. Będą działania 
społeczne, szkolne mini-projekty i spotka-
nia z przedstawicielami miasta. Chodzi 
o to, aby głos młodych mieszkańców miał 
przełożenie na konkretne działania – za-
powiada Jakub Pilarski. Pierwsze Obrady 
Okrągłego Stołu „Reda, w której chce się 
być” odbędą się 23 września w Fabryce 
Kultury w Redzie.
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Młodzi mieszkańcy chcą zmieniać miasto
REDA | Jakiego miejsca do życia chcą młodzi mieszkańcy? Odpowiedzi na to pytanie będą 
szukać uczestnicy pierwszych Obrad Okrągłego Stołu „Reda, w której chce się być”.

Tego wieczoru scena Fabryki Kultury należała do młodych miesz-
kańców Redy, którzy w minionym roku szkolnym pokazali, że talent 
połączony z wytrwałością może przynosić wyjątkowe rezultaty. 
Stypendia przyznano za osiągnięcia w nauce, działalność artystyczną 
i społeczną, a także za szczególny postęp w nauce. Wyróżnienia wrę-
czył burmistrz Redy Mateusz Richert wspólnie z przedstawicielami 
Rady Miejskiej. Wśród uczestników gali znaleźli się także rodzice, 
opiekunowie, nauczyciele i bliscy laureatów - osoby, które każdego 
dnia wspierają młodych ludzi w rozwijaniu ich możliwości i realizo-
waniu ambicji.

– Każde z tych stypendiów to coś więcej niż nagroda. To docenienie 
pracy, konsekwencji i  odwagi, by rozwijać własne talenty. Mamy 
w Redzie młodych ludzi, którzy świetnie radzą sobie w nauce, odnoszą 
sukcesy artystyczne, działają na rzecz innych i potrafią przekraczać 
własne granice – mówi zastępca burmistrza Redy Jakub Pilarski.

Gala miała również wyjątkową oprawę artystyczną. Swoje talenty 
zaprezentowali Zofia Dzienisz, Vitalina Ravliv oraz Ksawery Karda. 
Wśród nagrodzonych jedni zostali docenieni za wysokie wyniki 
w nauce, inni za osiągnięcia artystyczne lub społeczne. Osobną gru-
pę stanowią uczniowie, którzy w minionym roku wykonali szczegól-
nie duży krok naprzód i pokazali, jak wiele można osiągnąć dzięki 
systematycznej pracy. Tamten wieczór pokazał więc coś więcej niż 
listę nagrodzonych. Pokazał Redę młodą, ambitną i pełną talentów. 
To właśnie energia, pasje i zaangażowanie tych osób budują powody 
do dumy i dają nadzieję, że przed młodymi mieszkańcami miasta 
jeszcze wiele sukcesów.

Młodzi mieszkańcy 
nagrodzeni za talenty,

pasje i sukcesy
REDA | 75 młodych Redzianek i Redzian odebrało stypendia 
Burmistrza Miasta. Za nimi miesiące nauki, pracy, rozwijania 

pasji i angażowania się w życie lokalnej społeczności. Gala, która 
odbyła się w Fabryce Kultury, była prawdziwym świętem młodych 

talentów i powodów do dumy dla całego miasta.

fot. UM Reda

Projekt „Miasto przyszłości. Reda 2036 - głos młodzieży, który zmienia decyzje” realizowany jest z udziałem Młodzieżowej Rady 
Miasta Redy i Fundacji Inthinknity. Działanie finansowane jest ze środków

Unii Europejskiej w ramach programu Erasmus+.
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To pierwsza inwestycja zrealizowana w  ramach 
porozumienia drogowego zawartego w czerwcu 
2026 r. pomiędzy Polskimi Elektrowniami Jądro-
wymi a Powiatem Wejherowskim.
W ramach prac wykonano nową nawierzchnię as-
faltową i wzmocniono jezdnię na całej szerokości 
kompozytem szklano-węglowym, ograniczają-
cym ryzyko powstawania spękań. Naprawiono 
krawędzie jezdni, uzupełniono pobocza, oczysz-
czono rowy oraz dostosowano zjazdy i skrzyżo-
wania. Pojawiło się również nowe oznakowanie.
– Mieszkańcy liczyli na szybką poprawę tej tra-
sy i już dziś mogą korzystać z wyremontowane-
go odcinka. Zapewnia on teraz bezpieczniejszy 
i  wygodniejszy przejazd między Ciekocinkiem 
a  Kurowem. To pierwszy widoczny efekt naszej 
współpracy z  PEJ, zrealizowany miesiąc przed 
planowanym terminem – mówi Starosta Wejhe-
rowski Marcin Kaczmarek.
Koaszt inwestycji wyniósł blisko 2,45 mln zł. Całe 
porozumienie Powiatu Wejherowskiego z  PEJ, 
podpisane 23 czerwca 2026 r., ma wartość po-
nad 21 mln zł. Obejmuje również prace na trasach 
Jackowo–Kurowo–Przebendowo oraz Ciekoci-
no–Słajszewo–Biebrowo.
PEJ i  Zarząd Dróg Powiatowych w  Wejherowie 
będą także monitorować stan dróg wykorzysty-
wanych przez transporty związane z  budową 

elektrowni jądrowej i  infrastruktury towarzyszą-
cej. W ostatnich tygodniach wykonano m.in. na-
prawę poboczy na drodze powiatowej nr 1430G 
z Przebendowa do zjazdu na drogę pożarową nr 
7 w Jackowie.
Kolejne prace będą prowadzone etapami, 
z  uwzględnieniem bezpieczeństwa oraz bieżą-
cych potrzeb mieszkańców.

PIERWSZA REALIZACJA POROZUMIENIA
POWIATU WEJHEROWSKIEGO Z PEJ

ZAKOŃCZONA
POWIAT | Zakończyła się modernizacja drogi powiatowej nr 1306G na trasie 

Ciekocinko–Kurowo. Odcinek o długości 2,2 km jest już przejezdny. Prace 
zakończyły się miesiąc przed planowanym terminem.

fot. Starostwo Powiatowe w Wejherowie

Inwestycja o wartości prawie 5,7 mln zł obejmie m.in przebudowę ul. 
Strzeleckiej na długości ok. 286 oraz budowę nowego skrzyżowania wraz 
z przejściem dla pieszych i z azylem na połączeniu ul. Strzeleckiej z no-
wobudowanym fragmentem ul. Kalwaryjskiej. Przebudowany zostanie 
również fragment ul.Hallera.

– To bardzo istotny dla Wejherowa układ drogowy, położony w samym 
centrum miasta i obejmujący ważne ulice. Jego przebudowa jest konieczna, 
aby dostosować go do obowiązujących wymogów przeciwpożarowych, 
więc inwestycja zwiększy bezpieczeństwo naszych mieszkańców – mówi 
Krzysztof Hildebrandt.

Zakres prac obejmie nie tylko budowę nowej konstrukcji dróg i wykona-
nie nawierzchni, kanalizacji oraz niezbędnego uzbrojenia podziemnego. 
Powstanie również droga dla rowerów i nowe miejsca postojowe, a prze-
budowie poddane zostaną oświetlenie uliczne oraz miejski monitoring.

Przestrzeń zyska także nową zieleń i nasadzenia drzew. W ramach 
inwestycji pojawią się również ławki, stojaki rowerowe oraz kosze na 
śmieci, dzięki czemu przebudowany obszar będzie bardziej funkcjonalny 
i przyjazny dla mieszkańców.

Jak zaznacza inwestor, prace mają rozpocząć się w ciągu 2-3 tygodni od 
wprowadzenia tymczasowej organizacji ruchu.

12 września w warszawskim Pałacu Kultury i Nauki strażacy ry-
walizowali w dwuosobowych zespołach. Do pokonania mieli 30 
pięter, a na trasę ruszali w pełnym umundurowaniu ochronnym 
i ze sprzętem ochrony układu oddechowego.
Damian Wicki z KP PSP w Wejherowie, wspólnie z Andrzejem 
Zaborowskim z  KM PSP w  Gdyni, wywalczył 1. miejsce i  tytuł 
Mistrzów Polski. Świetnie spisał się również Tomasz Plicht z KP 
PSP w Wejherowie, który wraz z Patrykiem Piotrkowskim z KM 
PSP w Gdyni zajął 6. miejsce.
Gratulacje dla wszystkich zawodników za wytrzymałość, siłę 
i sportową determinację! 
30 pięter w pełnym sprzęcie - robi wrażenie!

STRAŻACY Z WEJHEROWA 
NAJLEPSI W POLSCE

POWIAT | Ogromny sukces funkcjonariuszy KP 
PSP w Wejherowie podczas VIII Mistrzostw Polski 

Strażaków w Biegu po Schodach WIEŻOWIEC 2026.

fot. Komenda Powiatowa Państwowej Straży Pożarnej w Wejherowie

fo
t. 

U
M

 W
ej

he
ro

w
o

Powstanie nowe, bezpieczniejsze połączenie 
drogowe ul. Kalwaryjskiej i Strzeleckiej

WEJHEROWO | W ratuszu miejskim Krzysztof Hildebrandt - Prezydent Miasta Wejherowa podpisał umowę 
z Jackiem Wickim - prezesem spółki Kruszywo, na budowę nowego połączenia drogowego ul. Kalwaryjskiej 

i Strzeleckiej w Wejherowie, realizowanego w ramach Gminnego Programu Rewitalizacji Miasta Wejherowa.
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OGŁOSZENIE   
Burmistrza Miasta Rumi

Burmistrz Miasta Rumi informuje, że stosownie do art. 35 ust. 1 i  ust. 2 

ustawy z  dnia 21 sierpnia 1997r. o  gospodarce nieruchomościami (Dz. 

U. z  2026r. poz. 399 z  późn. zm.) oraz Zarządzenia Nr 1193/302/2026 

Burmistrza Miasta Rumi z  dnia 8.09.2026r., w  siedzibie Urzędu Miasta 

Rumi przy ul. Sobieskiego 7, wywieszony został, na okres 21 dni, 

wykaz nr XXV obejmujący nieruchomość niezabudowaną, stanowiącą 

własność Gminy Miejskiej Rumia, przeznaczoną do sprzedaży w  drodze 

bezprzetargowej. Przedmiotowy wykaz zamieszczony został również na 

stronie internetowej Urzędu Miasta Rumi:

http://bip.rumia.pl/

OGŁOSZENIE   
Burmistrza Miasta Rumi

Burmistrz Miasta Rumi informuje, że stosownie do art. 35 ust. 1 i  ust. 2 

ustawy z dnia 21 sierpnia 1997r. o gospodarce nieruchomościami (Dz. U. 

z  2026r. poz.399 ze zm.) oraz Zarządzenia Nr 1196/305/2026 Burmistrza 

Miasta Rumi z dnia 09.09.2026r., w siedzibie Urzędu Miasta Rumi przy ul. 

Sobieskiego 7, wywieszony został, na okres 21 dni, wykaz obejmujący 

nieruchomości położone w  Rumi, stanowiące własność Gminy Miejskiej 

Rumia, przeznaczone do dzierżawy w  formie bezprzetargowej. 

Przedmiotowy wykaz zamieszczony został również na stronie internetowej 

Urzędu Miasta Rumi:

http://bip.rumia.pl/
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12 września uroczyście odsłonięto mural znajdujący się 
na terenie Biblioteki i Centrum Kultury Gminy Wejhero-
wo – Filii nr 3. Przy jego tworzeniu pracowało 30 artystów, 
z których każdy przygotował własny autoportret. Ich prace 
zostały połączone w jedną wielkoformatową kompozycję.

Tegoroczny „Latający Spichlerz Sztuki” przyjął formę ple-
neru artystycznego. Oprócz muralu jego efektem jest wysta-
wa plenerowych szkiców oraz fotograficzna dokumentacja 
procesu powstawania dzieła.

Projekt został zrealizowany w ramach Festiwalu Spichlerz 
Sztuki przy wsparciu Powiatu Wejherowskiego i we współ-
pracy z Biblioteką i Centrum Kultury Gminy Wejherowo.

W uroczystym odsłonięciu uczestniczyły Członkinie 
Zarządu Powiatu Wejherowskiego Alicja Skwarło oraz 
Natasza Sobczak.

– Ten mural pokazuje, jak sztuka potrafi łączyć ludzi 
i zmieniać naszą codzienną przestrzeń. Wspólna praca tak 
wielu artystów przyniosła niezwykły efekt – podkreśliła 
Alicja Skwarło.

fot. Starostwo Powiatowe w Wejherowie

Nowy mural na mapie
Powiatu Wejherowskiego

POWIAT | 30 artystów, 30 autoportretów i jedna wspólna kompozycja. 
Tak powstał mural „Autoportrety: chaos-harmonia” – efekt tegorocznego 

pleneru „Latającego Spichlerza Sztuki”.

Miasto Reda przygotowało dwa warianty przebu-
dowy Alei Lipowej. Chodzi o odcinek od ul. Puc-
kiej do granicy administracyjnej z  Połchowem. 
Zanim jednak zapadną dalsze decyzje, urzędnicy 
chcą poznać opinie mieszkańców.
– Aleja Lipowa jest ważną częścią układu komu-
nikacyjnego tej części Redy, dlatego zależy nam, 
aby proponowane rozwiązania odpowiadały na 
rzeczywiste potrzeby mieszkańców. Chcemy 
pokazać dwa warianty i  przede wszystkim wy-
słuchać opinii osób, które na co dzień korzysta-
ją z tej ulicy. Konsultacje są właśnie po to, żeby 
mieszkańcy mogli wskazać rozwiązania, które ich 
zdaniem najlepiej sprawdzą się w  tym miejscu 
– mówi Dominika Kudlińska, zastępczyni burmi-
strza Redy.
Konsultacje będą dotyczyły m.in. organizacji ru-
chu, bezpieczeństwa kierowców, pieszych i  ro-
werzystów, a  także przebiegu ciągów pieszych 
i  rowerowych. W  projektach uwzględniono rów-
nież kwestie skrzyżowań i zjazdów, parkowania, 
zieleni oraz sposobu odprowadzania i  zagospo-
darowania wód opadowych. Mieszkańcy będą 
mogli przyjrzeć się obu propozycjom podczas 

spotkania konsultacyjnego, które zaplanowano 
na wtorek, 22 września, o godz. 17:00. Spotkanie 
odbędzie się w Szkole Podstawowej nr 5 przy ul. 
Rekowskiej 36 w Redzie.
Na miejscu będzie można zadawać pytania 
i zgłaszać uwagi do przedstawionych rozwiązań. 
Materiały dotyczące obu wariantów mają być do-
stępne od 22 do 28 września na stronie interne-
towej Urzędu Miasta w Redzie oraz w Biuletynie 
Informacji Publicznej. To właśnie w tym terminie 
mieszkańcy będą mogli oficjalnie przekazywać 
swoje opinie. Uwagi będzie można złożyć pod-
czas spotkania, przekazać w  formie pisemnej 
w Biurze Obsługi Interesanta albo przesłać elek-
tronicznie na adres sekretariat@reda.pl.
Miasto zaznacza, że opinie mogą dotyczyć za-
równo całego wariantu, jak i  konkretnych ele-
mentów projektu - m.in. przebiegu drogi, ruchu 
pieszego i rowerowego, parkowania, obsługi nie-
ruchomości, zieleni czy odwodnienia. Konsulta-
cje potrwają do 28 września. Po ich zakończeniu 
zebrane opinie mieszkańców będą mogły zostać 
uwzględnione przy dalszych pracach nad kon-
cepcją przebudowy Alei Lipowej.

ALEJA LIPOWA
MOŻE SIĘ ZMIENIĆ

REDA | Jak w przyszłości ma wyglądać Aleja Lipowa? Mieszkańcy będą mogli 
zobaczyć dwie koncepcje przebudowy ulicy i zgłosić swoje uwagi. Konsultacje 

społeczne rozpoczną się 22 września.

fot. UM Reda
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fot. UM Wejherowo

Przedstawiciele samorządów, środowiska naukowego, firm technologicz-
nych oraz operatorzy transportu zastanawiali się nie tylko nad możliwościami 
AI, lecz przede wszystkim nad tym, jak odpowiedzialnie i praktycznie wyko-
rzystywać je w codziennym funkcjonowaniu miejskich sieci transportowych.

Gości w wejherowskiej Filharmonii przywitał Marcin Balakowski, Prezes 
Zarządu MZK Wejherowo - Cieszę się, że możemy Państwa gościć w Wejhe-
rowie. To dla nas ważne, że to właśnie tutaj po raz pierwszy rozmawiamy o AI 
w komunikacji miejskiej. Połączenie jubileuszu z konferencją technologiczną 
ma pokazać drogę, którą przeszedł Miejski Zakład Komunikacji w Wejhero-
wie, który dynamicznie się rozwija i idzie z duchem czasu, sięgając po roz-
wiązania, które pozwalają budować nowoczesny i coraz bardziej efektywny 
transport publiczny - zwrócił się do uczestników spotkania.

W imieniu Prezydenta Miasta Wejherowa głos zabrała Jolanta Rożyńska, 
dyrektor wejherowskiej filharmonii, podkreślając, że transport publiczny 
jest ważną częścią życia miasta i ma ogromne znaczenie także dla dostęp-
ności kultury.

Jubileusz 45-lecia MZK Wejherowo był również okazją do złożenia 
gratulacji przez Wicestarostę Wejherowskiego Witolda Reclafa, który 
podkreślił rolę komunikacji miejskiej w  zapewnianiu mieszkańcom 
sprawnego i dostępnego transportu.

Historia MZK Wejherowo rozpoczęła się 7 września 1981 roku, kiedy 
uruchomiono pierwsze miejskie połączenie autobusowe. Przez kolejne 
dekady komunikacja rozwijała się wraz z miastem i jego potrzebami, wy-
chodząc poza granice Wejherowa i stając się częścią szerszego systemu 
transportowego Pomorza.

Tego samego dnia odbyła się uroczysta gala jubileuszowa, podczas której 
prezes MZK, Marcin Balakowski otrzymał Nagrodę Prezydenta Miasta 
Wejherowa.

45 lat MZK Wejherowo.
Teraz czas na sztuczną inteligencję
WEJHEROWO | W Filharmonii Kaszubskiej - Wejherowskim Centrum Kultury odbyła się 
konferencja „AI w komunikacji miejskiej. Od danych do decyzji”, organizowana przez Izbę 
Gospodarczą Komunikacji Miejskiej oraz MZK Wejherowo. Wydarzenie łączyło jubileusz 
45-lecia wejherowskiej komunikacji miejskiej z rozmową o tym, jak nowe technologie mogą 
zmieniać sposób planowania, organizowania i zarządzania transportem publicznym.

Niedzielny Piknik Służb Ratowniczych 
w  Miejskim Parku Rodzinnym był fi-
nałem Manewrów Ratowniczych Po-
merania – Reda 2026. Przez kilka dni 
mieszkańcy mogli obserwować wzmo-
żoną aktywność ratowników i pojazdów 
uprzywilejowanych w różnych częściach 
miasta. Tym razem mogli spotkać ich 
bezpośrednio, zobaczyć wyposaże-
nie i  dowiedzieć się, jak wygląda praca 
służb w  sytuacjach wymagających na-
tychmiastowej reakcji.
Strażacy, policjanci i  ratownicy prezento-
wali sprzęt oraz opowiadali o swojej pracy. 
Nie zabrakło atrakcji dla dzieci, które mo-
gły nie tylko oglądać wyposażenie służb, 
ale również wziąć udział w specjalnej grze 

terenowej. Ważnym punktem pikniku była 
także nauka podstaw pierwszej pomocy.
Wydarzenie miało więc charakter rodzin-
ny, rekreacyjny i edukacyjny. Organizato-
rzy przypominali, że zanim na miejsce do-
trą profesjonalne służby, pierwszą osobą 
mogącą udzielić pomocy poszkodowane-
mu często jest świadek zdarzenia.
Manewry odbywały się od 10 do 13 wrze-
śnia. W  ćwiczeniach zorganizowanych 
przez Grupę Ratownictwa Specjalnego 
PCK Trójmiasto uczestniczyło ponad 200 
ratowników z  różnych części Polski oraz 
goście z zagranicy. Przez cztery dni Reda 
była miejscem wymagających scenariuszy 
i wspólnych działań służb.
– Bezpieczeństwo zaczyna się od wiedzy, 

przygotowania i  współpracy. To właśnie 
te elementy pozwalają skutecznie działać 
wtedy, gdy liczy się każda sekunda – pod-
sumował burmistrz Redy Mateusz Richert.
Tegoroczne Manewry były nie tylko 
sprawdzianem dla ratowników, lecz także 
okazją do przybliżenia mieszkańcom ich 
codziennej pracy i zasad bezpieczeństwa.

RATOWNICY OPANOWALI PARK
WIELKI FINAŁ MANEWRÓW POMERANIA

REDA | Mundury, pojazdy i sprzęt ratowniczy, spotkania z bohaterami codzienności, nauka pierwszej pomocy 
i atrakcje dla najmłodszych – tak zakończyły się cztery dni wielkich ćwiczeń.
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Roboty rozpoczęły się od rozbiórki istniejących nawierzchni oraz 
budowy kanalizacji deszczowej. W kolejnych etapach wykonawca 
zajmie się m.in. przebudową ciepłociągów oraz przesunięciem ronda 
Jana Pawła II w kierunku Redy.
Obecnie kierowcy muszą liczyć się z zamknięciami. Nieprzejezdny 
jest odcinek ul. Dębogórskiej pomiędzy rondem Jana Pawła II a ron-
dem marszałka Płażyńskiego. Zamknięte zostały również wloty na 
rondo Jana Pawła II od strony ulic Ceynowy, Lipowej i Dębogórskiej.
Zakres inwestycji jest szeroki. Przebudowane zostaną rondo Jana 
Pawła II, przyległe ulice oraz ul. Dębogórska na odcinku do ronda 
marszałka Płażyńskiego.
W ramach zadania powstaną m.in. nowe chodniki i droga dla rowe-
rów, oświetlenie oraz system odwodnienia. Przewidziano również 
nowe oznakowanie i zagospodarowanie terenów zieleni.
Prace obejmą także infrastrukturę podziemną. Przebudowane zo-
staną sieci gazowe, wodociągowe, ciepłownicze, elektroenergetycz-
ne i telekomunikacyjne.
Całość prac ma kosztować około 16,5 mln zł. Inwestycję realizuje 
Miasto Rumia wspólnie ze Starostwem Powiatowym w Wejherowie 
oraz Urzędem Marszałkowskim Województwa Pomorskiego.
Powiat wejherowski przeznaczył na zadanie 6,25 mln zł, natomiast 
samorząd województwa dofinansował inwestycję kwotą 4 mln zł.
Zgodnie z obecnymi założeniami prace mają potrwać do przyszło-
rocznych wakacji.

RONDO JANA PAWŁA II
ZMIENI SIĘ NIE DO POZNANIA
RUMIA | Trwa przebudowa ronda Jana Pawła II oraz 

fragmentu ul. Dębogórskiej. Inwestycja ma poprawić 
bezpieczeństwo i usprawnić ruch w tej części miasta, 

ale na kierowców czekają spore utrudnienia.

fot. UM Rumia
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Wartość podpisanej umowy przekracza 16 mln 
zł, a na realizację dwóch pierwszych etapów gmina 
pozyskała blisko 11 mln zł z Rządowego Funduszu 
Rozwoju Dróg. 11 września w Centrum Samorzą-
dowym w Szemudzie odbyła się XXVIII Sesja Rady 
Gminy Szemud kadencji 2024–2029. Spotkanie 
miało formalny charakter, ale jego znaczenie wy-
kraczało daleko poza standardowy porządek obrad. 
Wśród najważniejszych decyzji znalazły się te, które 
pozwalają sprawnie realizować inwestycję drogową 
w Koleczkowie. 

Droga, która zmieni
układ komunikacyjny
Na sali obecnych było 11 radnych. Sesję otworzył 

przewodniczący Rady Gminy Szemud Witold Hop-
pa. Gościem specjalnym była Beata Rutkiewicz, 
Wojewoda Pomorska.

– To jest dla mnie historyczna chwila. Za chwilę pod-
piszemy umowę i zaczniemy wielkie dzieło – mówił 
podczas sesji Ryszard Kalkowski, wójt gminy Sze-
mud. Jak podkreślał, rozbudowa węzła Koleczkowo 
i nowe połączenie drogowe oznaczają dla gminy 
znacznie więcej niż kolejną inwestycję infrastruk-
turalną.

– Nasz Węzeł Koleczkowo uzyska połączenie w kie-
runku południowym. Przede wszystkim nie będzie już 
ograniczenia tonażu, co zapewni dalszy rozwój gminy 
przy poszanowaniu zrównoważonego rozwoju. Ta dro-
ga otwiera nas naprawdę na świat – zaznaczył wójt.

Dziś trudno nie dostrzec symbolicznego wymiaru 
tej inwestycji. Węzeł Koleczkowo, którego jeszcze 
kilka lat temu nie było na drogowej mapie regionu, 
staje się jednym z elementów, które mogą w przy-
szłości zdecydować o kierunkach rozwoju tej części 
gminy. Podpisana umowa opiewa na ponad 16 mln 
zł. Wykonawca w tym tygodniu wszedł już na plac 
budowy. Prace obejmują dwa kilometry ulicy Par-
tyzantów Koleczkowskich – od strony węzła drogi 
ekspresowej S6.

Najpierw podbudowa,
potem nowa droga
Zakres robót jest kompleksowy. Na całej długości 

wykonywana jest nowa podbudowa drogi. Powstaną 

również chodniki, zatoczki oraz wyniesienia, które 
mają poprawić bezpieczeństwo wszystkich uczestni-
ków ruchu.

Inwestycja realizowana jest w nowoczesnej tech-
nologii, z zastosowaniem współczesnych rozwiązań 
infrastrukturalnych. Nie chodzi więc wyłącznie 
o położenie nowej nawierzchni. Powstaje cały układ 
drogowy, który ma odpowiadać na potrzeby miesz-
kańców, kierowców i  przyszłych użytkowników 
rozwijających się terenów. Równolegle swoje zadanie 
realizuje Gminne Przedsiębiorstwo Komunalne 
Szemud. W tym samym obrębie budowana jest sieć 
wodno-kanalizacyjna o wartości blisko 2,2 mln zł.

To ważny element całego przedsięwzięcia. Dzięki 
skoordynowaniu prac drogowych i  infrastruktural-
nych gmina może uniknąć sytuacji, w której świeżo 
wybudowana droga musiałaby być w przyszłości 
rozkopywana na potrzeby budowy podstawowej in-
frastruktury technicznej.

Inwestycja otworzy nowe tereny
Nowa droga ma znaczenie nie tylko komunikacyj-

ne. Jej budowa otworzy tereny na kolejne inwestycje 
i stworzy warunki do ich racjonalnego zagospodaro-
wania. Lepszy dojazd do węzła S6, pełna infrastruk-
tura wodno-kanalizacyjna i poprawa bezpieczeństwa 
ruchu tworzą razem zupełnie nowe możliwości roz-
woju tej części Koleczkowa. To właśnie dlatego samo-
rząd mówi o inwestycji w kategoriach strategicznych.

– Ta inwestycja – podobnie jak Trasa Kaszubska 
– zmieni dla nas praktycznie wszystko – podkreślał 
Ryszard Kalkowski.

Nie oznacza to jednak, że realizacja odbędzie się 
bez utrudnień. Przed mieszkańcami około dwóch lat 
prac budowlanych i związane z nimi czasowe zmiany 
w organizacji ruchu. Samorząd podkreśla jednak, 
że są to niedogodności związane z inwestycją, która 
będzie służyć mieszkańcom przez kolejne dziesię-
ciolecia.

To początek większego planu
Budowa Partyzantów Koleczkowskich jest częścią 

większej koncepcji komunikacyjnej dla Koleczkowa. 
Pierwsze dwa etapy obejmują budowę drogi wraz 
z  Nową Miętową. Samorząd już dziś zapowiada 

starania o kolejne środki zewnętrzne. W następnych 
etapach planowana jest między innymi budowa 
ronda na ulicy Oliwskiej oraz przebudowa dalszego 
odcinka ulicy Partyzantów Koleczkowskich w rejonie 
skrzyżowania z ulicą Czynu Tysiąclecia.

Oznacza to, że obecnie realizowane zadanie nie jest 
zamkniętym projektem, lecz pierwszym elementem 
większej układanki, której celem jest stworzenie 
spójnego i bezpiecznego systemu komunikacyjnego 
wokół węzła Koleczkowo.

Na dwa pierwsze etapy gmina otrzymała blisko 
11 mln zł dofinansowania z Rządowego Funduszu 
Rozwoju Dróg. Pozyskanie tak znaczącego wsparcia 
było jednym z najważniejszych warunków rozpoczę-
cia inwestycji w obecnym kształcie.

Wojewoda: „Inwestycje blisko ludzi”
Znaczenie pozyskanego dofinansowania oraz pracy 

samorządu podkreśliła podczas sesji Beata Rutkie-
wicz, Wojewoda Pomorska. Zwróciła uwagę przede 
wszystkim na dobre przygotowanie projektu i współ-
pracę osób odpowiedzialnych za jego realizację.

– Ta praca zespołowa, którą tutaj wykonaliście przy tym 
projekcie, naprawdę pokazała, że mogliśmy go obronić 
i przeznaczyć to dofinansowanie. Gratuluję i trzymam 
kciuki, bo inwestycje blisko ludzi powodują, że w danym 
miejscu po prostu dobrze się żyje – powiedziała wojewoda.

Jej obecność podczas sesji dodatkowo podkreśliła 
rangę projektu i znaczenie współpracy pomiędzy 
samorządem gminnym a administracją rządową.

Radni jednogłośnie za
XXVIII sesja miała również wymiar formalny. 

Rada Gminy zajęła się zaliczeniem wyznaczonych 
odcinków dróg do kategorii dróg gminnych wraz 
z ustaleniem ich przebiegu. W porządku znalazły się 
również uchwały dotyczące zmian w budżecie Gminy 
Szemud na 2026 rok oraz zmian w Wieloletniej Pro-
gnozie Finansowej na lata 2026–2036.

Na wniosek wójta do porządku obrad wpro-
wadzono także projekt uchwały dotyczący trybu 
prac nad projektem uchwały budżetowej Gminy 
Szemud. Wszystkie uchwały zostały przyjęte 
przez radnych jednogłośnie. Dla Koleczkowa naj-
ważniejsze wydarzenia rozgrywają się jednak już 
poza salą obrad. Na plac budowy wjechał ciężki 
sprzęt,  rozpoczęła się wymiana podbudowy, 
a wraz z nią realizacja inwestycji, o której mówiło 
się od lat.

Ponad 16 mln zł, dwa kilometry nowej drogi, blisko 
11 mln zł rządowego dofinansowania, równolegle 
budowana infrastruktura wodno-kanalizacyjna 
i plan kolejnych etapów. Koleczkowo nie czeka już na 
zmianę. Ta zmiana właśnie się rozpoczęła.
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Koleczkowo otwiera się na świat
GMINA SZEMUD | To może być jedna z najważniejszych inwestycji drogowych w historii Gminy Szemud. W Koleczkowie ruszyła budowa dwóch 

kilometrów ulicy Partyzantów Koleczkowskich, która połączy lokalny układ drogowy z węzłem drogi ekspresowej S6 – Trasy Kaszubskiej. 
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Spełnił Pan marzenie, przepływając 3466 
mil morskich. Co sprawiło, że właśnie teraz 
postanowił Pan zrealizować to przedsięwzięcie?

Nigdy nie planowałem, że wyruszę w taką podróż, 
nie dlatego, że mi się nie marzyła. Zwyczajnie nie wy-
obrażałem sobie, że kiedykolwiek będę mógł po pro-
stu zniknąć na trzy miesiące i popłynąć w nieznane. 
Paradoksalnie taka możliwość pojawiła się, gdy byłem 
na zakręcie mojego życia zawodowego i dostrzegłem 
w tym możliwość zdobycia czasu, którego nigdy wcze-
śniej nie posiadałem. Czułem, że taka okazja może się 
już więcej nie powtórzyć, a przynajmniej nieprędko.

3466 mil morskich samotnie, ponad trzy 
miesiące na niewielkiej, ponad 50-letniej 
żaglówce – co było dla Pana najtrudniejsze?

To nie były wakacje. Ten rok był niestabilny dla 
Norwegii. Było dużo deszczu i silnego wiatru. Wycho-
dząc w morze, musiałem podejmować decyzje, które 
nie były łatwe. Spośród wszystkich rzeczy, z którymi 
musiałem się mierzyć na morzu, największy respekt 
budziły we mnie fale. Ja i moja łódka wyglądaliśmy 
na nich jak mały paproch. To, że jeszcze staraliśmy się 
przemierzyć tę wodę, wydawało się wręcz zabawne. 
Jest też jedna absurdalnie prozaiczna rzecz, za którą 
nie mogę winić ani morza, ani pogody. Nigdy nie 
byłem dobrym kucharzem, nie jadam też szczególnie 
regularnie ani rozsądnie. Morze szybko zweryfikowa-
ło tę strategię. Po trzech miesiącach wysiłku i niezbyt 
dobrze zbilansowanej diety zacząłem wyraźnie odczu-
wać, że organizmowi zaczyna brakować sił.

Miał Pan po drodze tygodnie deszczu, zimno, 
silny wiatr, wysokie fale i mocne prądy. Czy podczas 
wyprawy pojawiły się momenty zwątpienia?

Tak. Były dwa takie momenty, które szczególnie 
mocno zapamiętałem. Co ciekawe, w obu przypad-
kach mechanizm był podobny. Kryzys nie pojawił się 
nagle, ale narastał stopniowo, dzień po dniu. Pierwszy 
przyszedł po długim okresie niemal nieustannego 
deszczu. Przez około trzy tygodnie temperatury 
oscylowały w granicach 8–10 stopni. Deszcz wła-
ściwie nie przestawał padać. Z czasem skończyły 
mi się suche ubrania. Nic nie schło, a wilgoć zaczęła 
wdzierać się wszędzie, również do wnętrza łodzi 

i do mojej pościeli. Po wielu takich dniach zacząłem 
budzić się rano z niechęcią na myśl o kolejnym dniu, 
który miał wyglądać dokładnie tak samo. W pewnym 
momencie po prostu poczułem, że mam dość. Drugi 
kryzys pojawił się w podobny sposób, ale tym razem 
jego źródłem były fale. Przez wiele dni silnego wiatru 
musiałem mierzyć się z wysokim stanem morza, na 
którym zwyczajnie bałem się płynąć. Zauważyłem 
wtedy, że człowieka nie zawsze łamie jedno wielkie 
wydarzenie. Czasem znacznie trudniejsza okazuje się 
monotonia dyskomfortu, po którym nie ma chwili 
prawdziwej ulgi.

Podczas wyprawy spotkał Pan delfiny, 
grindwale, foki. Zobaczył dzień polarny 
i Lofoty. Które spotkanie albo widok zapisały się 
najmocniej w pamięci?

Oczywiście sama droga za koło podbiegunowe była 
dla mnie czymś wyjątkowym. Z każdym dniem odda-
lałem się nie tyle od domu, ile od świata, jaki znam. 
Paradoksalnie jednym z najpiękniejszych wizualnie 
momentów w całej wyprawie nie były same Lofoty. 
Najbardziej zapamiętałem okolice wyspy Lovund 
i drogę dalej na północ. Zamiast mroku nocy niebo 
nabierało intensywnego, pomarańczowego światła. 
Na jego tle, gdzieś na horyzoncie, majaczyły błękitne 
zarysy wysp, a w zasadzie pojedynczych gór wyrasta-
jących wprost z morza, a ponad nimi przesuwały się 
małe, puszyste i zbite obłoczki. Natomiast spotkania 
z delfinami, puffinami czy grindwalami nie wydawały 
się czymś „oderwanym od rzeczywistości”. Wręcz 
przeciwnie – idealnie do niej pasowały.

Płynął Pan pod polską banderą, ale na maszcie 
znalazło się również miejsce dla flagi kaszubskiej, 
a łódź nosi nazwę „Stolemka”. Jak ważne było dla 
Pana, żeby podczas tej samotnej podróży zaznaczyć 
swoje związki z Kaszubami i gminą Gniewino?

Mimo że od lat mieszkam poza Polską, wciąż men-
talnie czuję się mieszkańcem Gniewina. Jestem dum-
ny ze swojego pochodzenia i związków z Kaszubami. 
Miejsce, w którym obecnie mieszkam, jest w pewnym 
sensie tylko formalnością. Moje poczucie przynależ-
ności się nie zmieniło. Mam też przekonanie, że ludzie 
z mojej gminy są jedyni w swoim rodzaju i nigdzie 

indziej na świecie nie spotka się dokładnie takich sa-
mych. Dlatego tak ważne było dla mnie, aby podczas 
tej wyprawy płynąć zarówno pod polską banderą, jak 
i z kaszubską flagą. Równie ważna jest dla mnie nazwa 
„Stolemka”. Nawiązuje ona do stolemów – legendar-
nych gigantów z kaszubskiego folkloru, mocno zwią-
zanych z tożsamością mojej gminy. W przypadku mo-
jej niewielkiej łodzi ta nazwa ma też dla mnie pewien 
symboliczny wymiar. Stolemka może nie imponuje 
rozmiarami, ale przez całą wyprawę udowodniła mi 
swoją niezwykłą dzielność i niezłomność. W pewnym 
sensie jest więc znacznie większa, niż wskazywałyby 
na to jej rzeczywiste wymiary.

Kiedy dziś patrzy Pan na „Stolemkę” i wspomina ponad 
6400 kilometrów samotnej żeglugi, to co Pan czuje?

Myślę, że najlepiej odpowiedzieć na to pytanie, 
wracając do ostatnich chwil wyprawy. Do portu 
dopłynąłem w środku nocy, po ponad trzydziestu go-
dzinach nieprzerwanej żeglugi. Byłem zmęczony. Na 
miejscu czekała na mnie żona z dziećmi, a ponieważ 
było późno, szybko przepakowaliśmy najważniejsze 
rzeczy do samochodu, chcąc jak najszybciej wrócić 
do domu i po prostu się wyspać. Kiedy wszystko 
było już gotowe i zostałem przy łodzi sam, z myślą, 
że wracam do domu z tą całą piękną historią, którą 
przeżyłem, a ją zostawiam tu samą, poczułem nagle 
ogromne wzruszenie. Przyszło zupełnie niespo-
dziewanie. Przez chwilę po prostu stałem obok niej 
i nie wiedziałem, co zrobić. W pewnym momencie 
objąłem jej dziób i powiedziałem na głos tylko jedno 
słowo: „dziękuję”. Przez całą tę długą, ale i piękną 
wyprawę, w chwilach zachwytu i tych, gdy się bałem, 
miałem przy sobie tylko ją.

Jakie obecnie marzenia czekają na spełnienie?
Teraz chyba jest dla mnie czas, żeby zakasać rękawy 

i złapać życie za rogi. Chciałbym, żeby wyglądało ono 
trochę tak, jak wyglądało tam, na morzu. Nie dlate-
go, że było łatwo, wręcz przeciwnie. Były momenty 
strachu, zmęczenia i zwątpienia. Nawet wtedy mia-
łem poczucie, że to ja trzymam ster i sam decyduję, 
w którą stronę płynę. Myślę, że zupełnie inaczej znosi 
się nawet najtrudniejsze chwile, kiedy ma się świado-
mość, że prowadzą one przez życie, które naprawdę 
jest własne.

Rozmawiał: Przemysław Schenk

GMINA GNIEWINO | Samotna żegluga przez ponad 6400 kilometrów 
była próbą charakteru, cierpliwości i wytrzymałości. Były tygodnie 
deszczu, zimno, wysokie fale i momenty, w których pojawiało się 
zwątpienie. O szczegółach tej wyprawy opowiada Adrian Zieleniak.

3466 MIL
samotności i spełnionego marzenia

fot. materiały prywatne Adriana Zieleniaka
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Wśród uczestników tegorocznych rozmów nie za-
brakło przedstawiciela Gminy Szemud. Wójt Ryszard 
Kalkowski wykorzystuje pobyt na Forum przede 
wszystkim do rozmów o przyszłości i możliwościach 
dalszego rozwoju naszej gminy. Karpacz na kilka dni 
stał się miejscem spotkań ludzi, którzy mają wpływ na 
kierunki rozwoju polskiej gospodarki i samorządu. 
W licznych panelach, debatach i rozmowach poru-
szane są tematy dotyczące inwestycji, finansowania 
rozwoju, nowych technologii, przedsiębiorczości czy 
przyszłości polskich samorządów.

W tym gronie swoją obecność zaznacza również 
Gmina Szemud. Wójt Ryszard Kalkowski podczas 
Forum spotyka się z przedstawicielami rządu, śro-
dowisk ekonomicznych i naukowych, a także przed-
siębiorcami i reprezentantami różnych branż. Nie są 
to wyłącznie rozmowy o tym, co już udało się zrobić. 
Ich istotą jest przede wszystkim poszukiwanie kolej-
nych możliwości.

Nie czekać, ale szukać
Dla dynamicznie rozwijającej się gminy wiejskiej 

takie kontakty mają szczególne znaczenie. Szemud 
w ostatnich latach przeszedł wyraźną zmianę. Rosną-
ca liczba mieszkańców, rozwój infrastruktury, nowe 
inwestycje i realizowane projekty sprawiają, że gmina 
coraz mocniej zaznacza swoją pozycję na samorządo-
wej mapie Pomorza.

Za tymi zmianami stoją konkretne działania i środ-
ki finansowe. Gmina skutecznie sięga po dostępne 
programy i dofinansowania, dzięki którym możliwa 
jest realizacja inwestycji odpowiadających na po-
trzeby mieszkańców. Dziś można już mówić o wy-
pracowanej pozycji Szemuda. Gmina jest dostrze-
gana jako jeden z liderów w wielu obszarach wśród 
samorządów wiejskich. To jednak nie powinno być 
powodem do zatrzymania się, lecz impulsem do 
dalszego działania.

– Najważniejsze jest to, aby wykorzystywać każdą 
pojawiającą się możliwość rozwoju. Jeżeli chcemy, aby 
Gmina Szemud nadal się rozwijała, musimy być obec-
ni tam, gdzie podejmowane są ważne decyzje i gdzie 
powstają nowe możliwości współpracy – to przesłanie, 
które towarzyszy obecności wójta na Forum.

Kontakty, które mogą przynieść efekty
Współczesny samorząd to nie tylko bieżące zarzą-

dzanie gminą. To również umiejętność budowania 
relacji, szukania partnerów i odpowiednio wczesnego 
reagowania na zmieniające się możliwości finanso-
wania oraz nowe kierunki rozwoju. Forum Ekono-
miczne daje ku temu wyjątkową okazję. W jednym 
miejscu spotykają się osoby reprezentujące różne 
środowiska, które na co dzień rzadko mają możliwość 
bezpośredniej rozmowy.

Dla Szemuda oznacza to możliwość prezentowania 
potencjału gminy, wymiany doświadczeń i poszu-
kiwania partnerów do kolejnych przedsięwzięć, 
a potencjał jest duży. Gmina Szemud ma dziś mocną 
pozycję, doświadczenie w realizacji dużych projektów 
i coraz większe ambicje. Kolejne lata będą wymagały 
nie tylko utrzymania dotychczasowego tempa, ale 
także podejmowania nowych wyzwań związanych 
z  infrastrukturą, edukacją, gospodarką, przedsię-
biorczością, jakością życia mieszkańców i ochroną 
środowiska.

Sukces mierzy się tym, co zostaje
Każda pozyskana złotówka zewnętrznego finanso-

wania, każda wybudowana droga, nowa infrastruk-
tura, zrealizowany projekt czy inwestycja to element 
większej układanki. Jej celem jest stworzenie gminy 

nowoczesnej, przyjaznej mieszkańcom i atrakcyjnej 
dla tych, którzy chcą tutaj mieszkać, pracować i in-
westować.

Dlatego obecność Szemuda na Forum Ekonomicz-
nym nie jest wyłącznie reprezentacyjnym wyjazdem. 
To przede wszystkim praca nad tym, co może wyda-
rzyć się w gminie za kilka, kilkanaście lat.

Szemud już wielokrotnie udowodnił, że potrafi 
skutecznie wykorzystywać pojawiające się szanse. 
Teraz przyszedł czas, aby szukać kolejnych. Bo lide-
rem nie zostaje się raz. Liderem trzeba być każdego 
dnia, poprzez konsekwentną pracę, odważne decyzje 
i patrzenie kilka kroków do przodu.

GMINA SZEMUD | Forum Ekonomiczne w Karpaczu od lat jest 
miejscem, w którym spotykają się politycy, samorządowcy, 

przedstawiciele biznesu, nauki i instytucji publicznych. 

SZEMUD SZUKA 
kolejnych możliwości 

OBWIESZCZENIE 
 

STAROSTY WEJHEROWSKIEGO
o wydaniu decyzji  ZRID na realizację inwestycji drogowej 

działając na podstawie art.11a, art.11f ust. 3 i  4 ustawy z  dnia 10 kwietnia 
2003r. o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakre-
sie dróg  publicznych (t.j. Dz.U. z 2024r. poz. 311) oraz art. 49 ustawy z dnia 
14 czerwca 1960r. Kodeks postępowania administracyjnego (tekst jedn. Dz. U. 
z 2025r. poz. 1691) Starosta Wejherowski zawiadamia, że w dniu 11.09.2026r., 
na wniosek Zarządu Powiatu Wejherowskiego, reprezentowanego przez Pana 
Roberta Lorbieckiego - Dyrektora Zarządu Dróg Powiatowych w Wejherowie, 
w  imieniu którego występuje Pan Karol Kotłowski z  dnia 05.11.2025r. (uzu-
pełniony w  dniu 24.03.2026r.) wydano decyzję AB.6740.11.9.2025.16 o  ze-
zwoleniu na realizację inwestycji drogowej  polegającej na rozbudowie drogi 
powiatowej pn zadania:

  "Rozbudowa drogi powiatowej nr 1455G w miejscowości Świetlino"

na nieruchomościach gruntowych na terenie Gminy Łęczyce określonych 
poniżej:

1.1. działki w  liniach rozgraniczających teren pasa drogi powiatowej 
nr 1455G:*

- obr. 0021 Świetlino działki nr ewid.: 97/2, 37/17 (37/5), 122/3 (122/1), 117/3 
(117/1), 116/3 (116/2), 115/11 (115/1), 98/1 (98), 114/1, 37/19 (37/16), 99/7 
(99/2), 40/11 (40/8), 40/9 (40/6), 100/7 (100/1),  96/2 (96), 96/1 (96), 89/1 (89), 
44/5 (44/2), 44/3 (44/1), 42/3 (42/2), 43/3 (43/2), 88/3 (88/1), 41/6 (41), 47/7 
(47/1), 68;

1.2. działki objęte obowiązkiem budowy lub przebudowy sieci uzbroje-
nia terenu,  zjazdów i  innych dróg publicznych, budowy urządzeń wod-
nych:*

- obr. 0021 Świetlino działki nr ewid.: 97/1, 7/1 , 87, 96/3 (96), 44/6  (44/2), 
38/1, 29, 35, 122/4 (122/1), 37/18 (37/5), 37/20 (37/16), 89/2 (89);

1.3. działki, na których Inwestor zrealizuje roboty budowlane w oparciu 
o  posiadane prawo dysponowania nieruchomością na cele budowlane, 
o którym mowa w art. 22 ust. 2 pkt. 2 ustawy z dnia 7 lipca 1994r. Prawo 
budowlane

- obr. 0021 Świetlino działki nr ewid.: 100/4

* numery w nawiasach oznaczają numery działek przed podziałem

W/w decyzji nadano rygor natychmiastowej wykonalności.

W związku z powyższym informuje się strony postępowania, właściwe organy 
administracji rządowej i samorządowej oraz właścicieli, zarządców i użytkow-
ników terenów objętych inwestycją  o możliwości zapoznania się z treścią de-
cyzji w Starostwie Powiatowym w Wejherowie, 84-200 Wejherowo ul. 3 Maja 
4, po telefonicznym uzgodnieniu terminu pod nr tel. 58 572-94-47. 

Od decyzji służy odwołanie do Wojewody Pomorskiego za pośrednictwem 
Starosty Wejherowskiego w  terminie 14 dni od dnia doręczenia. Zgodnie 
z art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960r. Kodeks postępowania administra-
cyjnego  zawiadomienie stron postępowania uważa się za dokonane po upły-
wie 14 dni od dnia publicznego ogłoszenia.

OGŁOSZENIE	 149/2026/PR-Media-Group/DB

fot. UG Szemud
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Książki przyciągnęły tłumy

Przyszłość mieszkalnictwa w centrum dyskusji

Oferty nieruchomości Premium - Luxuria Estate

Nowy sprzęt dla strażaków

Ponad 350 tys. zł na modernizację w Łęczycach

Sport zaczyna się od rodzica

Kaszubski wkracza do podcastów i internetu

ZESKANUJ TELEFONEM KOD QR

Express Biznesu
Dowiedz się więcej:

POPULARNE W SIECI
fot. Baltic Diving Solutions / Ministerstwo Energii, materiały prasowe PEJ

POWIAT | Ponad 600 hektarów dna Bałtyku przebadano 
pod kątem niewybuchów i pozostałości uzbrojenia 
w rejonie planowanej infrastruktury morskiej elektrowni 
jądrowej Lubiatowo-Kopalino. W trakcie 10-miesięcznej 
kampanii UXO wydobyto około 500 obiektów. Wśród nich 
znalazły się także cenne znaleziska archeologiczne.

Polskie Elektrownie Jądrowe zakończyły morską kampanię UXO 
(Unexploded Ordnance), której celem było sprawdzenie dna Bałtyku 
na obszarze, gdzie w przyszłości powstaną elementy układu chłodze-
nia elektrowni jądrowej Lubiatowo-Kopalino.

Badania miały przede wszystkim wykryć ewentualne niewybuchy, 
pozostałości broni oraz inne metalowe obiekty, które mogłyby stano-
wić zagrożenie podczas kolejnych badań geologicznych i przyszłych 
prac budowlanych.

Około 500 obiektów wydobytych z dna Bałtyku
Prace trwały przez 10 miesięcy i objęły obszar przekraczający 600 

hektarów dna morskiego. W ich trakcie zlokalizowano i wydobyto 
około 500 obiektów.

Jak informują PEJ, najważniejszym rezultatem kampanii jest po-
twierdzenie, że na przebadanym obszarze nie ma pozostałości uzbro-
jenia, które mogłyby zagrozić bezpieczeństwu pracowników, realizacji 
inwestycji lub środowisku.

Oznacza to, że teren może zostać wykorzystany do kolejnych etapów 
przygotowania morskiej części inwestycji.

Dno Bałtyku skrywało jednak coś więcej
Badania przyniosły również odkrycia związane z historią żeglugi na 

Bałtyku. Wśród znalezisk znalazła się drewniana beczka, prawdopo-
dobnie pochodząca z hanzeatyckiego statku handlowego i datowana 
na okres od XV do XVII wieku.

Odnaleziono także kotwicę admiralicji z XVII lub XVIII wieku, 
elementy wyposażenia dawnych jednostek pływających, ręczną windę 
kotwiczną wraz z kotwicą, drewniany kabestan oraz czterocylindrowy 
silnik okrętowy francuskiej marki „Castelnau”, prawdopodobnie po-
chodzący z pierwszej połowy XX wieku.

Znaleziska mają zostać przekazane do Narodowego Muzeum Mor-
skiego w Gdańsku, gdzie przejdą dalsze badania i konserwację.

W badaniach uczestniczyła firma
z powiatu wejherowskiego
Za przeprowadzenie kampanii odpowiadało konsorcjum dwóch 

firm. Za badania geofizyczne i analizę danych odpowiadało Geo Inge-
nieurservice Polska, natomiast istotną część prac nurkowych realizo-
wała Baltic Diving Solutions z powiatu wejherowskiego.

Lokalna firma zajmowała się m.in. odsłanianiem, identyfikacją i wy-
dobywaniem obiektów znajdujących się na dnie morza.

Prace nie należały do łatwych. Zespoły musiały mierzyć się ze 
zmiennymi warunkami pogodowymi – od zimowych warunków i po-
krywy lodowej po letnie sztormy. Szczególnie trudny okazał się lipiec, 
kiedy silny wiatr i wysokie fale czasowo uniemożliwiały prowadzenie 
części działań badawczych i nurkowych.

Jednocześnie na Bałtyku prowadzono inne prace związane z  in-
westycją, w tym kolejny etap badań geologicznych oraz monitoring 
środowiska morskiego.

Zakończenie kampanii UXO to kolejny etap przygotowań do budo-
wy pierwszej polskiej elektrowni jądrowej. Według PEJ potwierdzenie 
bezpieczeństwa przebadanego obszaru pozwala kontynuować prace 
nad morską infrastrukturą elektrowni Lubiatowo-Kopalino.

OKOŁO 500 
ZNALEZISK NA 
DNIE BAŁTYKU
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Były kaszubskie smaki, były sołectwa, był dożynko-
wy wieniec, a przede wszystkim ludzie, którzy swoją 
obecnością pokazali, jak silna i żywa jest lokalna 
wspólnota. Dożynki Województwa Pomorskiego, 
które odbyły się 12 i 13 września w Sztumie, były 
jednym z najważniejszych wydarzeń tegorocznej 
jesieni na Pomorzu. Park Miejski w Sztumie przez 
cały weekend tętnił życiem. Spotkali się tu rolnicy, 
samorządowcy, koła gospodyń wiejskich, mieszkań-
cy pomorskich miejscowości, twórcy ludowi i przed-
stawiciele lokalnych społeczności. Było to święto 
plonów, ale również tradycji, regionalnej kuchni, 
rękodzieła i  ludzi, którzy na co dzień budują swoje 
małe ojczyzny. W tym wielkim pomorskim święcie  
wyraźnie zaznaczyła swoją obecność Gmina Szemud.

Plińce, które przyciągały tłumy
Sobotę można było nazwać dniem kaszubskiego 

smaku. Wielkie stoisko Gminy Szemud współtwo-
rzyło Koło Gospodyń Wiejskich w Leśnie, a  jego 
gospodynie zadbały o to, by o szemudzkiej gminie 
można było nie tylko usłyszeć, ale przede wszystkim 
– dobrze ją posmakować.

Prawdziwym przebojem okazały się kaszubskie 
plińce, czyli tradycyjne placki ziemniaczane. Ich 
zapach szybko rozchodził się po okolicy i przyciągał 
kolejnych odwiedzających. Przy stoisku trudno było 
przejść obojętnie. Chętnych na spróbowanie regio-
nalnego specjału nie brakowało. Właśnie w takich 
chwilach najlepiej widać, czym jest promocja lokal-
nego dziedzictwa. Nie chodzi wyłącznie o foldery, 
hasła czy efektowne stoiska. Najlepszą wizytówką 
regionu są ludzie, ich gościnność, umiejętności 
i przepisy przekazywane z pokolenia na pokolenie.

Plińce stały się więc czymś więcej niż tylko poczę-
stunkiem. Były smaczną opowieścią o Kaszubach 
i o Gminie Szemud – o  tradycji, która wciąż jest 
obecna w naszych domach i którą z dumą możemy 
pokazywać mieszkańcom całego Pomorza.

Niedziela pod znakiem wspólnoty
Jeśli sobota należała do kaszubskich smaków, 

niedziela pokazała przede wszystkim siłę wspólnoty 
sołeckiej. Na wojewódzkim święcie plonów Gminę 
Szemud reprezentowali przedstawiciele wielu na-
szych miejscowości. Obok KGW Leśno swoją obec-
ność zaznaczyły również Sołectwa Głazica, Jeleńska 
Huta, Kowalewo, Grabowiec, Łebieńska Huta, Łebno, 
Zęblewo, Warzno oraz Karczemki.

To właśnie taka różnorodność najlepiej pokazuje 
charakter gminy. Każde sołectwo ma swoją historię, 
swoich aktywnych mieszkańców i własną lokalną 
tożsamość, ale podczas Dożynek Wojewódzkich 
wszystkie te elementy połączyły się w jedną repre-

zentację – reprezentację Gminy Szemud. Szczególne 
miejsce w tej prezentacji zajęło Sołectwo Karczemki, 
które wystawiło swój wieniec dożynkowy w woje-
wódzkim konkursie na najpiękniejszy wieniec.

Nieprzypadkowo właśnie konkurs wieńców jest 
jednym z najbardziej symbolicznych punktów Po-
morskiego Święta Plonów. Wieniec jest bowiem 
czymś więcej niż ozdobą. To symbol zakończenia 
żniw, urodzaju, wdzięczności za plony i szacunku 
dla ziemi. Organizatorzy podkreślają, że konkurs 
ma również służyć ochronie i promocji dziedzictwa 
kulturowego pomorskiej wsi.

Obecność wieńca z Karczemek wśród prac pre-
zentowanych podczas wojewódzkiego święta była 
zatem ważnym akcentem pokazującym, że tradycja 
dożynkowa w Gminie Szemud nie jest jedynie wspo-
mnieniem przeszłości. Ona nadal żyje. Dodatkowo 
Wójt Ryszard Kalkowski szemudzkim zwyczajem 
częstował wszystkich kaszubską tabaką, która jest 
rozpoznawalnym symbolem tradycji i regionu. 

Dwa dni, jedna wspólna opowieść
Tegoroczne Dożynki Wojewódzkie w Sztumie mia-

ły wyjątkowo bogaty program. Oprócz uroczystości 
dożynkowych i konkursów na uczestników czekały 
stoiska powiatów, regionalne produkty, warsztaty, 
wydarzenia kulturalne, atrakcje dla rodzin, a także 
koncerty. Organizatorzy przygotowali również strefę 
zdrowia i wydarzenia poświęcone rozwojowi pomor-
skiej wsi.

W tym barwnym, wielowymiarowym wydarzeniu 
Szemud nie był jednak tylko jednym z wielu punktów 
na mapie.

Był żywą reprezentacją kaszubskiej wsi
Z jednej strony – tradycyjne potrawy i smak pliń-

ców przygotowanych przez gospodynie z Leśna. 
Z drugiej – sołectwa, których mieszkańcy przyjechali 
do Sztumu, aby wspólnie uczestniczyć w najważniej-
szym święcie plonów w województwie. Do tego wie-
niec z Karczemek, będący symbolem pracy, natury 
i przywiązania do tradycji.

To właśnie z  takich elementów powstaje obraz 
współczesnej Gminy Szemud: nowoczesnej, aktywnej 
i rozwijającej się, ale jednocześnie mocno zakorzenio-
nej w kaszubskiej kulturze i lokalnej wspólnocie.

Tradycja, która ma przyszłość
Dożynki są jednym z tych wydarzeń, podczas któ-

rych szczególnie mocno wybrzmiewa wdzięczność 
wobec ludzi pracujących na rzecz rolnictwa i całej 
lokalnej społeczności. To także moment, kiedy moż-
na zatrzymać się na chwilę i przypomnieć sobie, że za 
każdym bochenkiem chleba, każdym plonem i każ-

dym regionalnym produktem stoją konkretni ludzie 
i ich codzienna praca.

W Sztumie tę prawdę było widać na każdym kroku. 
Było ją widać również w reprezentacji Gminy Sze-
mud – w pracy gospodyń z Leśna, w zaangażowaniu 
mieszkańców dziewięciu sołectw, w przygotowaniu 
wieńca z Karczemek i w zwykłej, bezcennej obecno-
ści ludzi, którzy chcieli wspólnie pokazać, skąd są. 
Szemud przyjechał do Sztumu nie tylko z plińcami 

i wieńcem. Przyjechał z tym, co w tej gminie najcen-
niejsze – z ludźmi, którzy potrafią być razem.

Dlatego tegoroczne Dożynki Wojewódzkie można 
uznać za piękną promocję naszej gminy. Bo kiedy 
tradycja spotyka się z zaangażowaniem mieszkań-
ców, a  lokalny smak z dumą z własnego miejsca, 
powstaje coś znacznie ważniejszego niż zwykła 
prezentacja. Powstaje opowieść o wspólnocie, a  ta 
w Szemudzie ma się naprawdę dobrze.

fot. UG Szemud

Kaszubska tradycja,
smak i wspólnota

GMINA SZEMUD | Przez dwa dni Sztum był stolicą pomorskiej 
wsi. Wśród setek uczestników Pomorskiego Święta Plonów nie 

zabrakło licznej reprezentacji Gminy Szemud. 
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W  kategorii open zwyciężyła drużyna Zadymiarze, 
w  kategorii rocznika 2012-2013 Maxi Team (chłopcy), 
Kartuzy (dziewczyny). Natomiast w  kategorii 2013-
2014 równych sobie nie miał team Gakersi (chłopcy) 
i UKS Basket (dziewczyny).
Organizatorem wydarzenia był  UKS Basket-Ósemka 
Wejherowo a patronat nad wydarzeniem objął Krzysz-
tof Hildebrandt - Prezydent Miasta Wejherowa.

18 DRUŻYN, 3 BOISKA
I MNÓSTWO SPORTOWYCH EMOCJI

WEJHEROWO | Na Placu Jakuba Wejhera 
odbyła się 15. już edycja Streetballa. Miłośnicy 

koszykówki ulicznej pod czujnym okiem 
założyciela miasta prezentowali naprawdę 

wysoki poziom rozgrywek.

Wydarzenie otworzył Prezydent Miasta Wejherowa Krzysztof Hilde-
brandt, a później na trasę ruszyli uczestnicy czterech biegów na dystan-
sach 300 metrów, 1000 metrów, 2 i 5 kilometrów.

Nie liczył się czas ani miejsce na podium, a sam udział, ruch i radość 
z pokonania trasy, dlatego każdy otrzymał pamiątkowy medal.

– W tym roku znów pobiegliśmy w szczytnym celu. Cały dochód z opłat 
startowych zostanie przeznaczony na działalność UKS „Szóstka” Wejhe-
rowo, dzięki czemu dzisiejsza aktywność uczestników przełoży się także 
na wsparcie młodych sportowców – informują organizatorzy.

Nagrody dla uczestników wraz ze sponsorami wręczył Zastępca Prezy-
denta Miasta Wejherowa Arkadiusz Kraszkiewicz, a na zakończenie nie 
zabrakło emocji podczas losowania nagród.

– Bardzo dziękujemy wszystkim, którzy byli z nami. Tym, którzy pobiegli, 
kibicowali, pomagali przy organizacji wydarzenia, przygotowali atrakcje, 
zadbali o bezpieczeństwo oraz naszym sponsorom i partnerom, dzięki któ-
rym po raz kolejny mogliśmy wspólnie spędzić ten aktywny dzień. Do zo-
baczenia na kolejnej edycji „Wejherowo Biega” –  dodają przedstawiciele 
Urzędu Miasta w Wejherowie. 

Prawie 500 osób ruszyło na trasę. 
Było sportowo i z ważnym celem

WEJHEROWO | Park Miejski zgromadził prawie 500. biegaczy 
i miłośników ruchu - było wyjątkowo dużo sportowych emocji,

dobrej energii i rodzinnego dopingu.
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fot. UM Wejherowo

Miasto stało się areną realistycznych scenariuszy, w których liczy-
ły się szybkość reakcji, współpraca i umiejętność podejmowania 
decyzji pod presją czasu. To wydarzenie miało szczególny wymiar 
dla Redy która pełniła rolę gospodarza wydarzenia. W oficjalnym 
otwarciu uczestniczyli przedstawiciele władz miasta, Polskiego 
Czerwonego Krzyża, policji, straży pożarnej, administracji oraz 
innych instytucji odpowiedzialnych za bezpieczeństwo. Rangę wy-
darzenia podkreślił również międzynarodowy udział ratowników 
oraz honorowy patronat Wojewody Pomorskiej, Urzędu Morskiego 
w  Gdyni i  Komendanta Wojewódzkiego Policji. Ale prawdziwa 
akcja zaczęła się dopiero po otwarciu.

Ratownicy nie znali wcześniej przygotowanych scenariuszy. Zadania 
poznawali dopiero w chwili rozpoczęcia kolejnych epizodów, dzięki cze-
mu ćwiczenia wymagały rzeczywistej koncentracji, szybkiego działania 
i współpracy zespołowej. Sprawdzano ich przygotowanie w sytuacjach 
inspirowanych dużymi katastrofami przemysłowymi i humanitarnymi, 
a także zdarzeniami dotyczącymi infrastruktury krytycznej.

Reda zamieniła się w wielką, wielowątkową arenę ćwiczeń. Działania 
prowadzono m.in. na terenach przemysłowych, w miejskiej ciepłowni, 
w rejonie portów i  terminali, przy infrastrukturze kolejowej i bazie 
SKM, a także w lasach i miejscach trudno dostępnych. Jednym z najbar-
dziej wymagających elementów była nocna akcja poszukiwawczo-ra-

townicza. Manewry miały także wymiar międzynarodowy. Obecność 
ratowników z Włoch i Litwy stworzyła przestrzeń do wymiany do-
świadczeń i dobrych praktyk, pokazując jednocześnie, że współczesne 
ratownictwo coraz mocniej opiera się na współdziałaniu różnych 
zespołów i środowisk.

– Jestem dumny, że tak ważne wydarzenie po raz pierwszy mogło odbyć 
się właśnie w Redzie - mówił burmistrz Mateusz Richert podczas otwarcia.

Cztery dni ćwiczeń były przede wszystkim sprawdzianem gotowo-
ści. Pokazały, że gdy pojawia się realne zagrożenie, nie ma miejsca 
na improwizację. Liczą się doświadczenie, wyszkolenie, współpraca 
i sekundy.

Miasto w centrum ratowniczej akcji
REDA | Ponad 200 ratowników, uczestnicy z całej Polski oraz goście z Włoch i Litwy. Przez cztery dni Reda była miejscem jednych z najbardziej wymagających 

ćwiczeń ratowniczych - Manewrów Ratowniczych Pomerania - Reda 2026 zorganizowanych przez Grupę Ratownictwa Specjalnego PCK Trójmiasto.
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Klub Szachowy SG1 Wejherowo rozwija swoją 
działalność w mieście. Czym obecnie zajmuje się 
Klub na co dzień?

Klub na co dzień zajmuje się głównie treningami. 
Nadto klub popularyzuje grę w szachy na festynach 
i eventach, pokazując korzyści, jakie niesie za sobą 
uprawianie szachów oraz radość, jaką można z tego 
czerpać. Poprzez udział w lidze szachowej staramy 
się promować Miasto. Nie sposób pominąć organi-
zacji wypoczynku letniego dla dzieci na koloniach, 
czy też prowadzenia turniejów szachowych. Jedno-
cześnie nawiązujemy współpracę z kolejnymi szko-
łami na terenie Wejherowa oraz naszego powiatu, 
aby dzieci w szkołach miały możliwość poznania 
gry. Są miasta, w których dostrzeżono na tyle po-
zytywną rolę szachów w rozwoju dziecka. Dlatego 
utworzono szkoły sportowe o profilu szachowym, 
którego absolwenci świetnie radzą sobie potem 
w szkołach średnich, czy na studiach. Pomoc Miasta 
Wejherowo oraz przychylność władz na akcje sze-
rzące działalność naszego stowarzyszenia pomaga 
w  funkcjonowaniu klubu i umożliwia pokazanie 
kierunków rozwoju.

Proszę scharakteryzować grupę docelową, która 
przychodzi do klubu.

Klub jest skupiony na pracy z dziećmi oraz mło-
dzieżą. Niemniej przychodzą do klubu także dorośli, 
których widzimy, jak ich siła gry rośnie. Główny 
punkt działalności opiera się nad popularyzacją gry, 
wytworzeniem pasji u dzieci i przekonaniu rodziców, 
że szachy to nie tylko sport, lecz gra pozwalająca na 
ogólny rozwój umysłowy dziecka. Dziecko uczy się 
odpowiedzialności za swoje decyzje (w tym przypad-
ku wykonywane na szachownicy ruchy), poprawia 
koncentrację, poszerza abstrakcyjne myślenie, uczy 
tworzenia planów gry, czy też liczenia wariantów (tj. 
możliwych ruchów) w pamięci. Dzieci muszą nabyć 
umiejętność przewidywania ruchów przeciwnika, co 
sprawia, że lepiej radzą sobie z trudnościami, jakie 
napotkają w dorosłym życiu.

Szachy często kojarzą się z dyscypliną 
wymagającą ogromnej cierpliwości i koncentracji. 
Co sprawia, że coraz więcej dzieci oraz młodzieży 
decyduje się właśnie na tę formę aktywności?

Dzieci widzą w szachach możliwość ciekawego spę-
dzania czasu. Nadto element rywalizacji, spotkania 
ze znajomymi, czy też start w turniejach szachowych 
sprawia, że do szachów ciągnie coraz więcej młodych 
ludzi. Dużą rolę w tym zakresie odgrywają rodzice. 
Dostrzegają, zresztą słusznie, że szachy stanowią 
świetny wybór dla rozwoju dziecka. Mogą zauważyć 
na przykładzie naszych trenerów, że są to osoby, które 
uzyskują dobre wyniki w nauce, studiują, prowadzą 
działalność gospodarczą. Pomaga to, aby przyciągnąć 
dzieci do nas.

Jak wygląda droga młodego zawodnika od 
pierwszych zajęć w klubie do udziału w turniejach 
i rywalizacji na wyższym poziomie?

Droga jest krótka. W rzeczywistości każdy może 
zagrać w turnieju, wystarczy jedynie znajomość gry 
w szachy. Już po pierwszych zajęciach, jak dziecko 
tylko pozna ruchy, może wziąć udział w zawodach. 
Turnieje szachowe są niekiedy dzielone według 
poziomu zaawansowania graczy, czy też ze względu 
na wiek. Mówiąc inaczej, są turnieje dedykowane 
dla osób, które zaczynają przygodę z szachami i dla 
osób, które uzyskały wyższy poziom szachowy (tzw. 
kategorie szachowe). Dzieje się tak, aby najmłodsi 
nie zniechęcili się, grając za pierwszym razem z sza-
chistami, którzy trenują już wiele lat. Wyższy poziom 
rywalizacji zależy już tylko od samych zawodników. 
Od tego ile trenują, w jaki sposób oraz poświęcenia 
się grze. W młodym wieku, jeżeli ktoś chce trenować 
i wie, jak to robić (od tego mamy nasze zajęcia oraz 
trenerów) szybko mogą wejść na wyższy poziom, 
czego przykładem są nasi zawodnicy, z powodzeniem 
rywalizujący już z czołówką szachistów województwa 
Pomorskiego.

Jak oceniacie zainteresowanie szachami wśród 
mieszkańców i czego potrzeba, aby jeszcze bardziej 
je popularyzować?

Zainteresowanie szachami wśród młodzieży jest 
duże, niemniej popularyzacja szachów wymaga 
wieloaspektowego działania. Klub stara się nawiązać 
współpracę ze szkołami. Zaprasza na lekcje poka-
zowe, bezpłatne treningi, bierze udział w eventach 
miejskich,   organizuje turnieje szachowe, wyjazdy 
integracyjne, aby w ten sposób zachęcić naszą mło-
dzież do treningów. Nadto klub stara się przedstawić, 
że ludzie grający w szachy osiągają również sukcesy 
zawodowe. Przykładem takiego zawodnika jestem 
ja - trener o wysokim rankingu FIDE 2151 tj. Robert 
Standowicz prowadzący Kancelarię Adwokacką. 
U nas możesz zagrać w szachy także z Adwokatem.

Szachy uczą planowania, przewidywania 
konsekwencji i podejmowania decyzji pod presją. 
Jakie umiejętności zdobyte przy szachownicy 
najbardziej przydają się dzieciom i młodzieży 
w codziennym życiu?

Z mojej perspektywy to odpowiedzialność za po-
dejmowane decyzję i umiejętność działania pod 
presją czasu. Brzmi to jak oksymoron – presja czasu 
i szachy, albowiem w potocznej opinii szachy kojarzą 
się z długimi wielogodzinnymi partiami. Rzeczywi-
stość jest jednak inna. W chwili obecnej dominują 
partię szybkie (np. zawodnik ma 10 minut na całą 
partię), dużo jest też partii błyskawicznych (głównie 
3 minuty na zawodnika), czy tzw. bulletów (zazwyczaj 
1 minuta na rozegranie partii), co sprawia, że decyzje 
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Przy szachownicy
uczą się życia

SZACHY | Coraz więcej dzieci i młodzieży odkrywa, że szachownica może 
być nie tylko miejscem sportowej rywalizacji, ale także szkołą cierpliwości, 
koncentracji i odpowiedzialności. Klub Szachowy SG1 Wejherowo rozwija 
współpracę ze szkołami, organizuje treningi i turnieje. O szczegółach 
opowiada trener adw. Robert Standowicz.

należy podejmować niezwłocznie. Inną ważną umie-
jętnością jest przewidywanie ruchów przeciwnika. 
Pomaga to w przygotowaniu się na ewentualne prze-
szkody w życiu codziennym i ułatwia ich rozwiązywa-
nie. To, że wiemy, iż nasz przeciwnych zachowania się 
w określony sposób, sprawia, że łatwiej nam się na to 
przygotować i go zaskoczyć.

Jakie są najważniejsze plany i cele Klubu 
Szachowego SG1 Wejherowo na najbliższe 
miesiące?

W tym miejscu wszystkich zapraszamy na Mistrzo-
stwa Wejherowa Juniorów w Szachach Klasycznych, 
które odbędą się 26 - 27 września 2026 r. oraz Wielki 
Jesienny Klasyk Kaszubski w dniach 24 - 25 paździer-
nika 2026 r. W najbliższych miesiącach będziemy ak-
tywnie brali udział w popularyzacji szachów w szko-
łach. Zaczyna się rok szkolny, rodzice decydować będą 
o tym, jakie zajęcia dodatkowe wybrać dla swoich 
pociech. Chcemy pokazać korzyści, które niesie za 
sobą gra w szachy i wyjść z propozycją współpracy 
dla szkół. Nadto cały czas szukamy osób zaintereso-
wanych współpracą z klubem. Posiadamy wsparcie 
Miasta, kolejne szkoły i dyrektorzy zgłaszają zaintere-
sowanie współpracą, za co jesteśmy wdzięczni. Szachy 

to nie tylko sport i gra, ale także rozwój intelektualny 
naszych dzieci. Pamiętajmy o tym.

Rozmawiał: Przemysław Schenk



OGŁOSZENIE	 81/2026/PR-Media-Group/DB


